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CERĘ Poj 


Eismo poświęcone sprawie robotników i inteligencji pracującej. 


Redakcja i administracja Przejazd Na 8. 


CERA PRENUMERATY: 


Mieslęcznie mik. 35.— kwartalnie mk. 105— rocznie mk. 420— 


Cena numeru pojedyńczago 2 mk, 


Dzielna 18. 
pod dyrekcją Al Zeiworawiczn, 


TMM 


KIRO.TEATR 


Dzis i dni następnych 


TELEFON Aż 32, 


Administracja otwarta od g. 9 rano do 7 wiecz. 


D e a a "FC" 


Wtorek 21 b. m. po cenach Zwycz. 


Jesue Wtzglaj 


Brtuka w 4 akt Z, Wójcickiej-Chylowskiej 


osnuty na tle wypadków wo cn. 1614 r. 


Ostatnie dzielo 


pyciętkie boje ga calym froncie. 


Wiska nasze zbliżają się do 


Zbrucza.---Zajęcie Równega.- 


Litwini wciąż gromadzą świeże siły.--- 


konwat Szlaki Generalnego. 


z dnia 20 września. 


Oddzialy nasze wypieras 
iąv nieprzyjaciela zbliżają 
Gę do rzeki Zbrucza witz= 
no wszędzie entuzjaetycz=- 
tio przez całą ludność bez 
różnicy wyznania i narcodo=:. 
wości. 

Na Wołyniu w pościgu za co- 
fającym się nieprzyjacielem- jazda ' 
tasza zajęła tówne., Jeden 
z pułków armji konnej Budiennego 
poddał się pod Klewantem. 

Na północ od Prypeci wojska 
nasze zdobyły po walkach, w któ- 


tych odznaczył się 32 pułk piecho- 
ty, Prużany i stację kolejową Li- 
nówkę. Wzięto 1000 jeńców, 13 
karabinów maszynowych i wielką 
ilość amunicji. 

8 Na odcinku od Prużan do No- 
wego Dworu nieprzyjaciel wykazu- 
je większą aktywność, atakując w 
rozmaitych miejscach tego frontu. 
Wszystkie ataki krwawo odparto. 

Litwini gromadzą świe- 
że siły na linji rzeki Mary- 
szny. Przybycie nowych dywizji 
sowieckiej armji syberyjskiej na 
front Niemna zostało potwierdzone. 


Naczelne Dowództwo — Sztab generalny. 
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Ronic rokowzć poiko-llewokich przez. LIfWINÓW. 


Rokowania‘ polsko-litewskie zerwana, 


WARSZAWA, 20 września, (PAT) — 
Jak donoszą dzienniki, rokowania polsko= 
itewskie w Kalwarji zastały zerwane, Li- 
twini wyrazili zgodę na pokój t załatwie- 
bie sporu na następujących warunkach: 
ojska litewskie wycołałyby się na linię 
ocha, a Polacy mieliby swoje wojska 
Cofnąć na taką odległość od linji dzisiej: 
szego frontu, w jakiej Litwini cofnęliby 
Się na linję Focha, W ten sposób po- 
Witałby pas neutralny pod zarządem pol- 
Sko-litewskim. Delegacja polska nie mo- 
€a przyjąć tych warunków, wobec czego 
Wy,echała wczoraj z Kalwacji, 


Powrót delegacji polskiej z Kalwarji. 
(Od wlasnego koresp.) 
WARSZAWA, 21-go września. 
Z-Kalwarji powróciła dzisiaj dele- 
gacja rządu polskiego, która brała 
udział w rokowaniach z Litwinami. 
Rokowania nie dały żadnych pozy- 
tywnych wyników. Przewodniczący 
delegacji p. Łukasiewicz zdał rela- 
cję z przebiegu rokowań Naczelni- 
kowi Państwa, 
dentowi ministrów i ministrowi 
spraw zagranicznych. Delegacja od- 
była w Kalwarji trzy posiedzenia. 


Redaktor przyjmuje we wtorki i piątki od 5 — 7 wiecz. 
Sekretacjat Rodakcji otwarty dla pub iczności od 7—9 pa poł codziennie. 


Rękopisów nienadających się do druku Redakcja nie zwraca, 
Artykuły bez oznaczenia honorarium uważane są za bzzołatne. 
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Diicjalny Komunikat Min. Spr. Zagran: 


WARSZAWA, 20 września (PAT) Ko- * 
munikat Min. Spr. zagr. w sprawie roko- ` 
wań polsko litewskich jak podaje PAT » 
brzmi m. in. jak następuje: 

sW celu pokojowego załagodzenia 
konfliktu pomiędzy armją polską i litew= 
ską wynikłego na skutek  wtarpnięcia 
wojsk litewskich na terytorjam Rzeczy- 
pospolitej na Suwalszczyznie rząd polski 
po uprzednim porozumieniu 'się z rządem 
litewskim wysłał do Kalwarji delegację 
składającą się z przedstawicieli naszego 
dowództwa wojsk polskich i ministerstwa 
spraw zsgranicznych,! 

Rząd litewski postanowione przez 
rząd polski warunki wstępne przyjął, co 
umożliwiło wyjazd polskiej delegacji do 
Kalwarji, jednakowoż stanowisko delegacji 
litewskiej znalazło się w sprzeczności z 
przyjętymi uprzednio przez rząd litewski 
zobowiązaniami. Na złożone przez jrząd 
polski żądanie, aby rząd litewski zobowią- 
zał się wycofać swoje wojska z terytocjam 
polskiego na linję 8 grudnia, delegacja li- 
tewaka odpowiedziała odmownie. Dając 
wyraz swej dobrej woli strona polska ro- 
kowań niej zerwała w nadziei na zmianę 
w tokn obrad stanowiska delegacji litew= 
skiej. Po trzydniowych rokowaniach de= 
łegacja litewska nwarunkowała wycofanie 
wojsk litewskich z polskiego terytorjum cof- 
nięciem się wojsk polskich na południe 
od obecnej linji na taką odległość,gna ja- 
ką będą odsunięte wojska litewskie. 

W praktycznym rezultacie, propozy- 
cja litewska, pomijając niedopuszczalną 
próbę ograniczenia praw polskich do jej 
własnego terytorjum, miała”na celu jeszcze 
większe krępowanie dzialań wojennych 
wojsk polskich, walczących przeciw armji 
bolszewickiej. Inaczej przez delegację pol- 
ską zrozumiana być nie mogła. Zważyw- 
szy przytem, że delegacja litewska oświade 
czyła między innemi, iż nie uznaje potrze= 
by dania Polsce gwarancji—kontynnowania 
sokowań w Kalwarji stało się bezcelowe i 
delegacja polska powróciła do Warszawy, 
złożywszy oświadczenie, że rząd polski 
zmuszony przez warunki, narzuconej mą 
ze strony Rosji sowieckiej, wojny, de zae 
chewasia zupełnej ewobody działań wo-- 
jennych, będzie [edask w porozumieć 


Przed tekstem mk, 5.00, w 
reklamy mk. 3.00, nokrologi mk. 2.00, zwyczajne 2.50 la 


Fenomenalny dramat cyrkowy w 6-ciu częściach 


YCZ 


ona, Alfreda Lindta. 


Obraz wykonany przóz wytwórnie zCines* w Rzymie, udział biorą najlepsi artyści włoscy, oraz 
lwy i inne dzikie zwierzęta. Panika strzały na ulicach miasta. 


Konto czekowe P. <. 0. 691 


CENA OGŁOSZEŃ: 


tekście mk, 6.09, po tekisl» 


za wiersz petitowy Jednołamowy. 


Ogłoszenia drobne 40% za wyraz, dia poszukującyehpracy 30 
Ogłoszania nadestane po g. 6 wiecz. 50 prosent drołeja 
PERI" ANE (ZEE Z a WOK ORC Z) WO T 


Czwartek 23 września po cenach zwycz. 


Papierowy kochanek | „Papierowy kochanek” 


8 akty z prologiem nap. J. Sraniawski. Premiera! 


3 akty z prologiem J. Szaniawakiego. 


Ważne dla p. p. Szewców! 


Żądajcie wszędzie 
tylko opatentowanego wosku 


„RENOMA. 


GACEK iwan © 2 i ca a 
się z rządem litewskim, celem uregulowa= 
nia pożałowania godnych konfliktów i nie- 
porozumień, wywołanych przez wojska 
litewskie, z zadowoleniem powita konie- 
czną po temu zmianę stanowiska rządu 
litewskiego. 


Propozycja Ligi Narodów. 

LE. (Od własnego koresp.). 

WARSZAWA, 21 września, Rada Li- 
gi Narodów uchwaliła zaproponować rzą- 
dowi polskiemu i litewskiemu co nastę- 
puje: 1) przyjęcie zasady linji z 8 grudnia 
i 2) zachowanie absolutnej neutralności 
przez rząd litewski w wojnie Polski z Ro- 


sją sowiecką. 
Sprawa propozycji Rady Ligi Naro- 


dów była omawianą dzisiaj na posiedze- 
nia Rady Ministrów w Warszawia. „ 


m >») 


Pasiedzenia Rady Ministrów. 
(Od własnego koresp.) 

WARSZAWA, 2l-go września. 
Odbyło się posiedzenie Rady Mini- 
strów, na którem przyjęto rozporzą- 
dzenie w przedmiocie ograni= 
czenia właściwości sądów 
wojskowych. 

ama 


Nie wytrzymali próby. 


Czagy wielkich kryzysów: dzio- 
jowych są czasami, w których roz- 
maito stronnictwa i ludzie poszcze- 
gólni zdają jakby egzamin dojrzało- 
ści polityczno-spifecznaj i obywatel- 
skiej. Są to czasy próby: 

Takie właśnie czasy przeżywał 
nasz naród w chwili, kiedy zająw- 
szy północne części dawnego Kró- 
lestwa Kongresowego — volszewicy 
zbliżyli: się bardzo blisko: do War- 
szawy. 

W tym momencie krytycznym 
socjaliści nasi nie wytrzymali: próby. 

O komunistach niema. co’ mó- 
wić, gdyż są to jawni: wrogowie 
państwa, działający wszelkimi spo= 
sobami na jego zgubę; o socjalistach 
żydowskich, mających własną orga- 
nizację, niema co mówić także, są 
to bowiem ludzie, których nic nie 
łączy z naszym narodem;,o bundow- 
cach powiedział kiedyś Płechanow, 
najwybitniejszy dawny przywódca 
Bocjalnych demokratów,, że są to 
sjoniści, bojący się choroby morskiej; 
zatrzymać się natomiast warto i na- 
ży nad stanowiskiem PPS; 

Partja ta od chwili swego pow- 
stania, t.j. od 1893 aż do 1905, tij. 
do pierwszej rewolucji rosyjskiej — 
udawała socjalistyczną, będąc istot= 
nie radykalnie narodową; później, 
zwłaszcza zaś od wybuchu wojny 
Światowej — udawała narodową — 
bęttąc socjalistyczną z domieszkami 
postronnemi. 

PPS. niby pracowała: przez lata 
dla państwowości polskiej, ale z 
chwilą, kiedy ta państwowość pow- 
stała — robiła wszystko, aby ją'roz= 
bic: popierała  komunistów,. udająć, 
że ich zwalcza, narówni aí nimi wy* 
woływała,, w° czasach krytycznych, 
groźne strajki, Kiedy bolszewicy 
zbliżyli się pod mury Warszawy, 
PPS. ogłosiła artykuł w „Robotniku*, 
zakazujący członkom partji wstępo- 
wać do instytucji bolszewickich, 
popierać je i t. p. 

Artykuł żen był niestety wyra- 
zem tylko mniejszości nieznacznej 
partji, kilku wpływowych posłów i 
współpracowników „Robotnika“. 

Kiedy bolszewicy zajęli Bialy- 

stok, miejscowy przywódca.. PPS. 
zgłosił się do nich. i stał się ich ko- 
misarzem, twierdząc, że nie podziela 
poglądów partji i że solldaryzuje się 
z Leninem i Trockim. W niektórych 
innych miejscach były: fakty podob= 
ne; na wsi zaś, wśród robotników 
rolnych, będących. pod kierunkiem p, 
Kwapińskiego, przeważnie panował 
nastrój bolszewicki, co' naturalnie 
musiało wywołać represje ze strony 
wojska naszego i rządu. 
l P. Kwapiński zwala wszystko 
na ciemnotę fornali, na. brak ich 
uczuć. obywatelskich. Zapewne tak 
jest. Ale czyja+w tem. wina? Oczy- 
wiście winnym: jest dziś sam p, 
Kwapiński i PPS. 

Niema praw bez obowiązków i 
odwrotnie — obowiązków bez;praw: 
Nie chodzi tuto to, aby, zasadę tę 
uznać tylko teoretycznie, lecz także 
i oto, aby przejąć się: nią prakty- 
cznie. 

PPS. w swojej propagandzie 
mówi ciągle tylko robotnikom, czego 
mają żądać, nawet. w: najcięższych 
chwilach, dla państwa i narodu, i za- 
leca też środki walki: ostre, przyno- 
szące szkodę: nietylko pracodawcom; 
alei: całemu państwu. Ta-sama R. 
P. 5. nigdy prawia.nie mówi robot- 
nikom o obowiązkach'wobec narodu 
i państwa, o patizebiespodporządko- 
wania się, zwłaszcza w chwilach 


decydujących o przyszłości narodu, 
jego iniaresom. 

Wskutek tego robotnicy bałamu: 
ceni przoz PPS. mają:tylko żądania 


| do państwa, ale nie“ poczuwają się 
| wobec niego do żadnych obowiąze 


ków. 

Prowadzić to musi do demora- 
lizacji, do zguby naszego młodego 
państwa. 

I teraz, kiody wróg nie jest 
jeszcze dostataeznie pobity,. kiedy 
mogą. nadejść mu. posiłki. — PPS. 
zajęta jest obroną zdrajców, obroną 
swych czlonków, którzy na nieko- 
rzyś6 państwa naszego działali. Za 
czasów dawnej Rzeczypospolitej, od 


chwili, kiedy szlachta opanowała” 


niepodzielnie rządy — była. ona 
wszystkiem i także poczuwała' się 
przeważnie do praw, rzadko zaś do 
obowiązków. Ale ta szlachta polska 
uznawała przynajmniej nietylko za- 
sadniczo, że: obrona państwa należy 
do niej, ale istotnie tę obronę wy- 
konywała, choć nie zawsze: dobrze. 
, Obecnie nasi socjaliści chcą, aby ro- 
dbotnicy stali się. tem obecnie, czem 
była; dawniej szlachta, prawda nie 
chcą: oni prawnych. dla: proletarjatu 
przywilejów, ale uważają, że tylko 
proletarjat ma prawo rządzić, że tyl- 
ko jego wola jest prawomocną: 

PPS. niby uznaje potrzebę ciała 
reprezentacyjnego, W" którym: decy- 
duję większość, alo niechno to ciało 
czegoś nie uchwałi,. czego partja 
pragnie, to zaraz wypowie się ona 
przeciwko temu ciału i żądać bę- 
Qzie, aby mniejszość narzuciła: swą 
wolę: większości. Mamy Sśjm,. opar- 
ty na najdemokratyczniejszym sy- 
stemie, jaki jest znany na świecie: 
Musimy więc uznać, że większość w 
: Bejmie naszym: reprezentuje więk- 
szość w narodzie. Gdyby było ina- 
czej, gdyby; był 'cenzus' wyborczy — 
wówczas możnaby twierdzić, że Sejm 
nie reprezentuje większości. narodu. 
Wszelkie zaś zorganizowane życie, 
Życie bogate w”rozmaite przejawy: 
różnorodne musi sią opierać na uzna- 
niu. zasady, większości. 

PPS. .ostyłe uznaje tą: zasadę, o 
ile im przynosi korzyść: Jeżeli mają 
większość, to dobrze. Wówczas są 
za uznaniem zasady” większości, je- 
żeli! jej nie mają, to tej zasady nie 
uznają. 

Takie: postępowanie” prowadzi 
na manowce, demoralizuje, ogłupia 
masy, a: w” kraju: wywołuje: ciągłe 
fórmenty, Inną» jest. taktyka. NPR. 

Stawia: ona: na: czele zasadę ;do- 
bra ogółu całego narodu, stawiając 
sobie zarazem za zadanie obronę in- 
teresów robotniczych. w” granicach 
dobra narodu. 

NPR: idzie Śmiało po swej dro- 
dże, ale nie obiecuje robobnikom'od- 
razu złotych gór, nie. demoralizuje 
ich.. Zwalczając wszelkie przywileje 
i panowanie" klasowe — nie' żąda 
specjalnie"dla robotników.dyktatury. 
Rózumie ona, że ludzkość dzieli się 
na narody i że Żadne frazesy, mię- 
dzynarodowe faktu tego nie” usuną. 
Mów:i ona robotnikowi: macie prawo 
a nawoł powinniście dążyć dotego, 
aby: wam było dobrze, jaknajlepiej, 
aby, was nie wyzyskiwano, abyście 
mieli te same prawa, co inni. oby- 
watole- państwa; ale zarazem dodaje: 
pamiętajcie, że jesteście tylko- czę= 
ścią: narodu, ż6-z-niego'" wyszliście, 
że macie dla. niego obowiązki, że 
musicie je spełnić. To też robotni- 
cy z+ NPR. wytrzymali próbę: pod- 
czas ostatnich wypadków. Dali 
dużo ochotników, kraju niezdradzałi, 
nie: cofali. się: przed: największomi 


-e zw p 


‘ofiarami. I niki nie może powie- 
Ozicó: NPR. tylo ciągle czegośżąda, 
saib Bite nin daje. 


Na tem ssiapowisku N. P. R. 
wytrwać, 
Józef, Hornowski, 
|—— p 


Wywiąd z prezydentem 
ministrów Wiiosem, 


„le Temps" podaje wywiad z*pre- 
zydentem rady ministrów p. Witosem. 
Rozmowa tyczyła przedewszystkiem Sej- 
iau. Premjer oświadczył: Sejm osobną 
uchwałą przekazał swe prawaj a także 
„korapetencje do spraw pokoju i wojny 
Rudzie Obrony Państwa. lInstrukcje'dla 
delegacji pokojowej uchwaliła Rada; Gdy 
delegacja wypracuje preliminarny trak- 
tat pokojowy, retyAkarja tegoż będzie 
rzeczą Sejmu. ten sposób 'cała' spra: 
wa- pokoju jest «w rękach Rady: Obrony 
Państwa, która ożywiona. jost-  gorącem 
pragnieniem zapewnienia* jaknajrychlej 
pokojw państwu polskiemu, o» ile" tylko 
ze strony przeciwnej nie wynikłyby trud- 
ności nieprzezwyciężone. 

Dalej mówił prez. min.. Witós o 
kwestjj żydowskiej: Ustawodawstwo 
polskie opiera*się na zasadzie. równoue 

/ prawnienia: obywateli bez*różnicy wyz- 
nania. Traktat,gwarancyjny z^ mocar- 
stwami Hntente'y zabezpieczał żydom 
pewne wyjątkoweprzywileje: Stosunki 
z ludnością: żydowską istotnie pozosta- 
wiają wiełado'*życzenia*i pozatom: załe» 
żą. od polityki rozmaitych partji żydow- 
skich. 
żydzi działać bądą jako lojalni 
tele państwa. 

Na zakończenie mówił prez- min. 
Wites o*reformie rolnej.. Reformata o- 
granicza się*dó minimum" wielką wla- 
snosó. Doktryny: kolektywizmu są obce 
tradycji i uniysłówości włoścjan na< 
szych. Reforma -opjera się na> zasadzie 
pr; ważnej 


obywa- 


pi 


(il. naszych robatm. ków. 
we Francl: 


Kiedy od połowy mniej więcej 
lipca zaczęły nadchodzić” wieści o zbli- 
żaniu hord>bolszewiekich. do. Warszawy 

. — to w obozie naszym zawrzało jak w 
ulu pszczelnym. Nasza brać robotnicza 
zaczęła politykować. Od samego rana 
aż do późnej nocy rozmowy toczyły się 
na temat 'o bolszewikach: I o tem, czy 
wezmą Warszawę. Było pole do naj- 
rozmaitszych przypuszczeń“ z“ powodu 
najrozmaitszych plotek i kłamliwych 
wieści w'gazetach francuskich. 

Jedni wśród nas widzielijw zająciu 
przez bolszewików Warszawy zbawienie, 
ale tych była znikoma liczba. lani 
znów mówili, że: dla nas' robotników”to 

' wszystko jedno Czy bądzie: rządził nasz 
polski,. czy” bolszewicki rząd, byleby 
tylko: robotnikowi było dobrze. Inni 
jeszcze nie mówili wiele, czekali tylko 
na wypłatę. Skoro ją otrzymali, spako- 


wali swoje rzaczy; spieszyli na^% stację | 


l na temat moralności. 
i nie wywarła żadnego wrażenia, bo cze- 


| Jeszcze*jaki ksiądz, 
f sobie, aby był taki, jak ten, który nia 


Stosunki toe-naprawią: się;. jeżeli: 


kolejową, by jak najspieszniej w Polsce 
się znaleźć. Byli to' przeważnie woj” 
skowi.. Na wieść ostwarzeniu się armii 
ochotniczej postanowili wracać do Oj- 
czyzny; by stanąć w szeregach obrońców 
wolności i' niepodległości naszego Pań: 
stwa. Każdyrz tych ludz! niecierpliwił 
sią i czekał narwypłatę. Gdy ją otrzy- 
mał, to go już'na'drugi dzień nia było 
w obozie. Sam zapytywałem paru £ 
tych ludzi: 

Dlaczego, panowie, wyjeżdżacie ? 

Przecież kontrakt się wam nie skoń* 
gh nie otrzymacie pozwolenia na wy” 
az 

Otrzymywałem odpowiedzi: 

Co, do wojska nas nie puszczą ? 

Jadziemy do Polski bić bolszewików. 
Plądrują już oni w naszych okolicach, 
a my czy będziemy-tu spokojnie siedzieć | 

Wszystkich. ochotników wyjechało" 
przeszło 100. 

Około 20-sierpnia był tu u nas 
ksiądz: polski. Miał do nas przemowę 
Mowa księdza 


kaliśmy: wiadomości i słów. gorących o: 
Polsce, a on nam prawił moróły. Trwało 
torwszystko z” 15 minut, odmówił pa- 


, Clerze I .odjechał. 


Jeżeliby miał: do nas przyjechać 
tò“ nie życzyłbym: 


zna robotnika polskiego i nie wie, jak 


' trafić do jógo duszy: 


Przedtem był tu ksiądz z Pabjanie, 
pozostawił: on po sobie bardzo sympa- 
tycznerwspomalenie. 

Dziś, xliedy:groza niebezpieczeństwa 


' bbiśzewickiego dła*Polski minęła. piers. 


chnął też niepokój i troska, jaka nas 
dręczyła. - Mamy już pewność, że Polska 
wywalczy sob:e należne jej granice I 
warunki rozwoju. 

Stefan“ Kubiak. 


s Op 


Przyczynek do rządów 


' endeckich: w Wielkopolsce, 


PROTEST. 


Dnia 8:września r b. w nocy © 
godz. 2rej aresztowali żandarmi z Byd- 
goszczy członka Narodowej Partji Ro- 
botniczej | -Zjednoczenia Zaw. Polskiego, 
druhna” JanarSiódmaka- w Łabiszynie, i 
wywieźli go do więzienia w Sremie. 

Powód: Na wiecu endeckim w Las 
biszynin*ks.Kurzawski przemawiał prze” 
ciw Naczelnemu Wodzowi 1 Dowództwu, 
poczem* przeczytał. rezolucję antypań- 
stwową. Część wiecowników zaprot:- 
stowała przeciw tej robocie a druh 
Siódmiak podał rezolucję Nar: Partjh 
Rob., którą 'wiecownicy uchwalili. 

Niżej podpisani protestują ener- 
gicznie przeciwko nieprawnemu aresz- 
towaniu druha Siódmiaka i wzywamy 
posłów naszych, by poczynili odpowied- 
nie kroki w'tej sprawie. 


Zarząd -NPR.-.na Wielkopolskę. 
Bartkowski, 


Ciszak, 
flałas. 


Koneeni Zarządów Stow. Spożywców: w Łoddi i powiecie 


(„Tylko sekwestr mcża zeżegnsó obacny kryzys apro= 
wizacyjny/') 


W' niedzielę odbyła się konferencja 
Zarządów Stowarzyszeń Spożywców Ło- 
dzi i pow. Łódzkiego. 14 stowarzyszeń 
reprezeotowało 32 przedstawicieli. 

W garącej dyskusji nad sprawą z» 
prowizacji dominowała jedna myśl—ko- 
nieczność sekwestrn. „Niech wieś zroziim 
mie, że bez robotnika miejskiego istnie= 
nie wsi będzie zagrożone. Niech wieśniak 
zrozumie, że i on musi być obywatelem 
kraju, że nie wolno mu żyć kiwią robot- 
nika i kosztem jego krwawej pracy: na 
pełniać kafer papierkami. Zrzeszeni Spo» 
żywcy miasta.odwołują. się do uczuć o- 
bywatelskich braci ze wsi, prosząc o 
przyjście z pomocą miastu”, 

Zebrani jednogłośnie stwierdzili koce 
nieczność wysłania” delegacji do' władz 
państwowych w Warszawie,  celemo=przed= 
stawienia. groźnego. położenia ludności 
miejskiej i miasteczkowej I żądania za» 

prowadzenia normalnych stosunków apro- 
wizacyjnych« Na delegatów'powołano ob. 


J. Wolczyńskiego -2e:stow. społ. Rola-w|n., 
J. Kaczmarka ze stow. Wyzwolenie w|n i 
Młoteckiego z Łódzkiego Stow, Spółdziel- 
czego. D:legacja ma udać siędo Ware 
szawy w Czwartek; 

Powzięte na konferencji rezolucje 
brzmlą: Zważywszy, że ciężkie położenie 
państwa pod względsm  aprowizacyjnym, 
wytworzone zostało z powodu złych u- 
rodzajów, zarówno jak wskutek wzrasta- 
jącej z -dniemkażdym spekulacji zbożem 
i przetworami, zebrani uchwalają: 

1) Stojąc na stanowisku, iż w obe= 
cnych' warunkach tylko całkowity sekwestr 
może zapobizdz grożącej nam katastrofie" 
domagamy się.ud posłów łódzkich, aby w 
dalszym: ciągu tkategorycznia domagalisię 
sekwestra, 

2) Domagamy się od Ministerjum A- 
prowizacji, aby w” porozumieniu z Migi- 
sterjum Spraw: Wewnętrznych, wydało za* 
rządżenie:do Urzędów” Zbożowych: onzas 
kup zbożs pozakontysgęntowego, Surowe 


SEZIE LELLE i 


l 
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jednocześnie rsnisląt sprzediry zbota 

Osobom pryma'nym, (Jr.ęly zzołewz gsi 
gobovinzić ua oUstępOWiA a" zbora poza” 

'kontyngeoteawsze wyłącznie miejski or- 
ganizacjom -snożywcow. 

8) Birrąc :poii uwagę zszczunłerzapa- 
By wiysnych zbisrów” zeorani uważają, iż 
import zagósnicznego tboża stosować na= 
dęży tylko w'ostateeznyma razie. Obecnie 
zaś, przestmagaiąc B0$ przemiał, zastoso- 
wać do wypiakucchluóc / domieszkę mąki 
jęczm!cnnej i kartollsnej, 

3) Zebrani domagająssią:powiększe- 
Bla dla miasta przydziau węgla glyż w 
przeciwnym razie ludności * robotniczej 
Boi śmierć . nie, tylso z głodu, lecz i .z 
zimne, 

b) Wypiek «ciastek, bułek, wyrób. cu- 
klervów  isczekolady"i innycho artyxułów 
nie pierwszej potrzeby winien być natych= 
Miast zabroniony. Gatunek? cuieba. wi- 
nień być yizo jeden. 

6) Uchwały powyższe przesiać przesz 
wybranych delegslów nio posłow=lódskich, 
prezysa ministrów, q Ministerjumm A/towie 
zacji i Mansieijum Spraw” Wewnętrznych. 

e)n 


Łódź na: zjeździe: miast, 


W sobotę, dnia '18 b. m.-odbyło "się 
w Warszawie zebranie”zarządi «Tow.aproe 
w.zacji must polskich i zism wschodn.ca 
z na:iępującym porządkiem dzieanyin: 
1) sprewocdanię finansowe, 2) sprawotda= 
mie dyrexci w”sprawie* mqxi amsrykańe 
skiej i zakupów” zagranicą, 3) iundusze 
Tovarzystwa, 4) zaxup'i podział.” fundu- 
8 ów, 5) fdzja z "Tow, aprow: w Krakowie, 
6) polityka rządu w,stosunku: do T)wa= 
izystwa, 7) sprawa”aprowidowania  urzę- 
drików państwowych t komunalnych, 8) do- 
atawy na potrzeby: wojski- 

Ze sprawozdania. okazało sis, , Że 
aczkolwiek Tow. rozporządzato” zaledwie 
3-miljouowym kapitałem,, wyszło ono już 
z fazy organizacyjnej i poctyniło szereg 
intrataych tranzakci, świadczących © 'ży= 
wotności Towarzystwa. D.ńwić się należy, 
że instytucja tak wiesśkiej wagi: w życiu 
koamnualnym, nie za:l*zła,* pomimo: usi!- 
nych zabiegów, poparcia Luansovego u 
czynników misrodajnych. 1 

W związku” z |owsłaniem do życia 
ozólno-państwowej komès i kaatroli wwozu 
I wywozu, postanowiono domagać *się, aby 
ze wzgęców na Żywotaa interesy miast, 
I.wsrzystwo miało piawo delegowania 
uech przedstawicieli do powyższej- ko- 
Mmisjł, 

! Zwrócono też uwagę na konkuren- 
cj, jasą wytwarzają: w Ojańsku przed- 
sta »iciele pozzczezólnych : miast polskich, 
ktorzy "nie znając dostatscznie” konjunktue 
iy tyncowej, czynią zakupy na własuą rę" 
kę, Postanowiono zwióćić się” do miast, 
aby na-przyszłość  wszeskie zakupy były 
ciynionew” porozumieniu'z. Tow. 

W najbliższym. czasie- będzie zwoła= 
16 walue zebranie czouków Towarzystwa, 

| omen! Roba) 


Fałszerze: żywności. 


Delegaci fabryk M. L.. Brodaez i 
Brodecz.i Ernst. w” Zgierzu. otrzymali 
zlecenie od starostwa na-otrzymanie de- 
putatu z młyna Kelma- w- Zgierzu. Po 
przybyciu tu, delegaci stwierdzili, ż6w 
dta ir- p™Kelma™ gospodarują « tu 
szmuklerzy, i zamiast" przyznanej” mąki 
żytniej 90% — pokazują : otręby. z ospą 
jęczmienną., Delegaci widziol!, 46-mie- 
szaniem. tych surogątów * zajmował“ się 
Żyd, mieszał łopatą,,stojąc w: mące w: 
butach. 

Obecność delegatów” nie spodobała 
sią owemu żydowi, nie chcial om im da6 
próbek robionejsprzez siebie mąki. Mi 
mo to, delegaci: próbki wziąli i pokazali 
robotnikom w fabrykach. Ogół” uznał 
mąką za niezdutuq*do użycia. 

Postępowanie młynarza, . który za= 
miast mąki wyduje mieszaniną « otrąb i 
plew ogół piętnuje. 

Delegaci: Leon Szejka,.. Stanisław 

Kaźmierczak Emił:Prioe 
Zgierz, 14 września. 


Kiaddntości:biężąte 
Kalendarzyk. 


Dziś Mateusza« 
Jutro* Tomasza 


Wschód słońca, Sim. 45 
Zachód  „ m. 00 
i Wschód:księżyca : 2 m. 39 
Włórek Zachód jo 11 m, 31 


' zebrańia Rady 


| ska 


Z żywi” oganize IK PR. 


- Zebranie Rady: Kaczofnzj SPR. 


Zebranie Rady Naczelnej NPit.od- 
będzie sią 26 172% września ”rb w” War- 
szawie, w biurze”Glowiego"Sokretarjatu 
Nowy Swiat 49, o godz. 10 rano. Po- 
rządek obrad: > 

1) 'Odćzztśnie protokółu ostatniego” 
Nacz. 

2) Sprawozdenio” przedstawicieli" 
NPR w ROP: i tw*Rządzię. 

**8) Sprawa wojny i pokoju. 

4) Stosunek NPR do spraw woj- 
skowych. 

6) Sprawy organizacyjne, 

6) :Wólno*wuioski. 


Termin, mazyka I sztuka, 


Teatr Polski. 


Dzisiaj Teatr miejski daje aktualną 
sztukę: Z.. Wójcickiej = Chylewskiej” past, 
„Jesaczawczoraj*” w:interpretaeji przed= 


, nich sił naszego :zespoła, . Jutro. zaszeleści 
jze*sceny” teatru. miejskiego 


„Papierowy 
kochanek” J”Szaniawskiego, któremu prze” 
ciwatawi się mięsista duchowość. paskat- 
ws interpretacji dyr: Zelwerowicza, 
Sztukasta w.teatrce „Raduta* w” Warsza 
wie uzyskała cytręc99 widówisk: Premje- 
ra, która idzie bez suflera, co już weszło 
w stalyszbawienoy' nsżłóg teatru "miejskie- 


igo, powtórzona ,będzia we czwartek dnia 
123 i w piątek dnia:24 b. m. W niedzielę, 


o g. 12 w poł. odbędzie się Il-gi Poranek 
Dramatyczny „Wyspiańskk i Jego Teatr" 
(Część Il) „Wyzwolenie“ „Warszawianka 
i Hamiet"; recytacja ilustrujące: Dunikow= 
ska, Wernisówna,, Nowakowski, Leszczyc 
1 Skalski. 

(an Ó anaana 


Z. miasta. 
Ken fzeranoja Ema Łodai, 


Prezydent Rżewski podczas swej by- 
tności' w* Warszawie w sobotę dnia. 18-go 
b. m. ko-fsrował z Min. spraw wewnętrze 
nych p.-Skulskim” w sprawach aprowiza- 
cyjnych:i finansowych, uważając,. że sprze 
wy te mają « bezpośredni: wpływ na nore 
malny bieqrżycia spoltcznego.-. Prezydent 
przedstawił stani aprowizecyjny' miasia, 
oraz złożył odpowiedni memorjał w spra- 
wach fnansowych, wskazując na to, że 
wszystkie nowe projekty podaik we Ma- 
gistratu, zmierzające do sanacji finansów, 
są stale „ucnylans „przez <władzą nadzorcze, 
co stawia miasto- w syfjuacji nad wyraz 
krytycznej, 

Następnie prezydent mlasta udał sią 
do' Min. skarbu 'w-sprawie: zwołania kòn- 
ferencji z udziałem przadstawicieli zarzą: 
dów mie, skich Warszawy i Łodzi, poświę- 
conej sanacji finansów miejskich, Narada 
ta jest bardzo pożądana ze wzpiędu na 
to, £a-stan-Hnansowy + Łodzi i Warszawy 
jest prawie identyczny, i że te ponoszą: 
wielkie ciężary spowodowane rabunkową 
gospoddską okupantów. 

Konferencja ta ma się.odbyć- w śro- 
dę dnia 22 b. m, 


Padwyżczonie opłat stempiawyeh, 


(PAT). Ministerstwo skarbu zwraca 
uwagę, ż2: oplaty“ stemplowe'od podań 
wnoszonych do + władz i urzędówsadmini: 
stracyjnych, zmajdujących zig na obsza- 
rach byłego zabotu :'rovyjewiego, = oraz od 
załączników dð" tych podań” zostały z 
dniem 11 września podwyższone. . (Na ma= 
„rzk 10-od- podań, od których  popizedniQ 
opłata wynosiła mk. 4, na mk. -2-0d zas 
łączników, przy których poprzedulo opła- 
ta - wynosiła 1 umarkę-itp.) : Nieuiszczenie 
opłat pociągnie za s.bą ten skutek; że 
podania nie będą załatwione, 


Porady uls rozorwiatsk. 


Sekcja: Intormacyjno-Prasowa OKWR 
OP podaje”do wiadomości, -28%począwszy 
-od-dnis-23 września 1920r, biuro” sekcji 
otwarte będzie; dla publiczności co dzień 
od -godziny piątej do szóstej” po obiedzie. 

W godzinach powyższych «członkowie 
sekcji udzielać -będą srezerwistkom= porady 
w-sprawach zapomogowych, oraz innych 
WWE osobom: interesowanyci i pra? 
zie, 

Porad- prawnych” w sprawach zapo- 
mogowych. udzielać się sŁędziezw: poniedz. 
„od'5/da-6 godz. Biuro sekcji. «mieści się 
przy ul. Zawadzkiej 11 1:e*p. pokój nr. 
/ównózieścia sześć (26) 


Powrót policji koune: 


(r) Dzisiej powraca do Łodzi z fron- 
tu policja konna z p. Jezierskim na czele, 
Wsaca z całym szeregiem militarnych snks 
cesów, z'cnłym śzeregiem ' bonaterskich 
c'ynów poza sobą, 


- krzyże „Virtuti Miliłałi". 


as e O m a 


Byli' policjanci pod Ridzęminem; pod * 3 
“Sted'tani i brali” udztat wt'łagim szeregu” || 
bitew, Na 70 policjantów Gciu otrzymało. 


Pólska.a: „mali ententa 


„Matln* patyski ' zamteszeza wywiad 

(s ramańskim ministrem s segn. Ti 
ke Jonesta, którego treść awładczy, I£ 

`gdaniem- Rumunji. „mała emeata* nie 
miałaby wielkiego żnaczęnia w świecie 

polityczaşı, gdyby- nie. nałeżała de niej 


trzed południem= dzisiaj: na placu 
| Wolcości* ppwitają :pobcjantów* przedsta- 
wickeie rzędu i miasta. 


Fexwanie do robatalków miejskich: 


Wzywa-wszystkich delegatówzeskiia- 
dów- i « sklepów” mącznych o „przybycia w 
u. 23 b, m, o'godz. 6 wiecr. do” lokahi 
Związku. zawodowego robotników” miej- 
iskich, Główna Nr. 31, gdyż są ważne spra«= 
wy do ombwienłd, 


Wećłng p. Take Joaescu pięcioptzy- 
miecze „miałoby wspólny. front. dypioma= 
tyczny 1 wspólny „front mhiterny, Bojusz 
ten nalałby w komitecie wykoaawczym 

! Ligi Narodów zapewnione dla siebie jed- 
: no miejsce, które byłoby z keici aajmowa: 
Paczki na'frent. : ne przez reprezentantów pięciu państw, 


l ayo irode, dns 22,bim N: SI. Kobiet! Tairi saraki m 
iwysyła transport paczek: na-front do-31-g0%| tę, Z, 223 
i 23r-ga p. = wie czego E Tr i Niepodległość Galicji: 
'gyłanie paczek najpóźńiej do 21:go b. m: Wschodniej ? 

„Kurjer Polaki“ donosi: Krąży po 


włącznie, „do lokalu N. Sł. K. przy ul. Mo- 
'niuszki Nr. 11 I p. lmienne przesyłki nie” a 
mogą być przyjmowane. tałóska, że” w tych dniech przybyć tu 
„ma”*delegacja”w'następującym składzie: 
„Petruszewicz, Grotther i Książek:- Ten 
zosfatal jeat' przedstawicielem firni na 
sftowych. Delegacja ma na'celu, wysue 
„Męcia” żądania* niepodległości Gakcji 
t Wschodniej. 


Cieszyńskie: żąda: rewizji 
ukladu polsko-czeskiego! 


W: najbliższych dnłach mra przybyć 
do”Cioszyna komisja. rezgraniczajądca '£ 
Opewy Baly kb mk i ite De 
granic na Slłąsku między Polską i Cze- 

zamiana ająkanak chami. . Doniesienie” to aae siłne 

Komłsja *plekarnizna * Magistratu: za%*) | poruszenie wśród ludności polskiej, któ- 
rządziła zamknięcie” z dniem*l stycznia. | ra mimo wszystko nie uważa  zapadłej 
b> wszystkich 'piekarń 'mieszczących-się w ; decyzji 'podziałowej zasostateczną ` i 0- 
suterenach i nierodpowładających* odno$ć | ; czekuje rewizji odnośnych” postanowień. 
nym przepisom, Dostakiego kroku: skło=* |; Liczne deputaeje* jakie zstego powodu 
nily komisję" przedewszystkiem względy? || jawiły się w” Cieszynie, przedstawiły 
„ sanitarne. kompetentnym* czynnikom konieczność 
' odłożenia aktu- rozgraniczenia 'o ile Sląsk 
nie ma się stać ponownie: terenem” nio- 
pokojów. 


ao 


Liaty do odakrania, 


W:redakcji naszego pisma -54-d0.Odete 
brania listy, adresowane.do następujących: 
osób: Józefa Janicka, Juljan Głębocki, M. 
Falcman, Ludwik Lityński, M.-Zybertań:: 
iski, Cecylja Kaźmierska, Zofja Pawlak, 
Helena Rowińska, Franciszka Lipińska,, 
LeonsStusin, Katarzyna” Łuczak;  Janiriae 
, KreńclaF; Ludwika Kurzynowska, „£ugęnją> 
Thiele. 

Listy odbierać można codzień w go» 
dzinach 6—7 wiecz. 


— zana a 


a 


Wio pod okupacją Sowiecky; 


W liście,” wysłanym” z Wilna przez” 
Niemcy, pod datą 30 ub. m znajdujemy; 
ciekawe dane o cenach wileńskich podczas: 
okupacji bolszewickiej. Szklanka“ kawy 
czarnej kosztowała 100 rb.,_bialej 200 tbi. 
ciastko 100—200 tb, obiad * bez” chieba' 
500-—700 rb., 1 funt chleba czarnego 250— 
800 rb. Za 100 Mk. polskich płacono 1000“ 
qb- Marki polskie<były wogóle bardzo -po--- 
szukiwane i za marki wszystkiego można 
było dustać, 

Wymowne te cyfry ilustrują dosadnie 
gospedarkę- ekonomiczną. i „dobrodaiej-» 
stwa“ władzy / sowieckiej. na-ziemiąch okta 
powanych. 


| c 


Sprawność. Polskiej Agencji Telegra- 
ficznej pozostawia bardzo wiele do życze- 
nia. Pomijając wiele usterek mniejszej 
wsgl, jak: niejasne i niedbałe redagowa- 
nłe depesz, Oraz częste opóźnianie się w 

doniesieniach. ważniejszych wiadomości, 
Agencja nasza popełnia- niekiedy „kawa: 
Hyn na*których cierpi bezpośrednio caly 
; 0607 
|. Np: z niedzieli ubiegłej na ponie- 
działek nie nadesłano do Łodzi wcale kde 
'manikatu'Sztabu”Ganeraluego" o sytuacji 
*na froncie, Czytelnicy nasi pojmują d3- 
'skonale”co to”jest w dzisiejszych czasach 
imłetotrzymać wieści z miejsca, gdzie roze 
,grywają się losy: Polski, 

, Jest to-fakt niesłychanie skandali- 
czny. Wszak mogło to dać pole do całego 
' szeregurdomys!'ów dwuznuacznych. 

Na szczęście redakcji „Pracy”, po» 

mimo przechodzących wszelkie“ pojęcie 
/ trudności przy połączeniu się telefonem— 
udało: się użyskać: połączenie z Warszawą, 
;,z-naszym korespondentem  siołecznym i 
ta drogą komunikat „Praca” zdobyła. I tyl- 
iko właśnie nasze pismo, jedyne w Łodzi 
„miało wczoraj komunikat. 


Kronika: polityczna. 
Protest. 


Ambasador francuski założył przed 
rządem niemieckim formalny protest przez» 
ciw zatrzymaniu transportu z amunicją w 
Kanale Kilońskim. 


'Posel japoński ws Warszawieę: 


W najbliższym: czasie "przybędzie dd? 
Warszawy poseł japoński, 


TELEGRAMY 
Dekret: Naczeltego Wiha we: sprawie: dezercji 


(Prawo łaski dla dezerterów, którzy do dnia 4 paździera 
nikączgłoczązcię dosoddziałów). 


WARSZAWA 20-go września” (PAT)..|..879 pracą  żolnierską, zarządzam CO na. 
Wróg, który najechał ziemię polskie po- |; Stępujes 
bity wycofuje się w popłochu.  Dokonat Osoby wojskowe, które w chwili o- 
tego wspierwszym ` rzędzie paujotycznyy| | głoszenia niniejszego" dekretu "pozostają 
zapał, ofiarność, poświęcenie i bołrater«=| poza: szeregami, wskutek samawolnego 
ski wysiłek zołnierza polskiego. Dumnym | opuszczenia, lub wskutek samowolnego 
być inoże-z osiągniętego - wynika” każdyy| , powstrzymania się od powrotu - de szere- 
żołnierz, kióry na poruczonym sobie po- | gów, nie będą podlegały ściganiu prze- 
sterunku obowłązek względem Ojczyzny | widzianem przepisami o sądach doraznych, 
i wolnośct spełnił - Aten, który z wist- 0 ile najpóźniej do dnia 4 października r. 
snej winy, wbrewsobowiązkowi, poza sze- | b. dobrowolnie zgłoszą się d6 siniby woj- 
regami pozostał, ponosi- najcięższą karzę| | skowej u najbliższej . wladzy” wo stowej 
moralną—wstydu. W tej'podniosłej chwi- | lub cywilnej władzy bezpieczeństwa pu- 
li, nie chcąc Ścigać surowymi karami tych, „| blicznego. W'wypadkach skazania tych 
którzy: pod. wpływem przemijającego u- | osób:w drodze postępowania zwykłego, 
padku ducha, . czyniąc 'sami sobie*krzyg-| » młolster spraw>wojskowych, oraz właściwi 
wdę największą, uchýlili się od wspólne- | dowódcy, czynić będą, stosownie do n- 
go działania ze7swymi;zwycięskimłi tow +jawnionych-okoliczności sprawy użytek z 
razszami bfomi, Oraz,” aby dać im mot- przystugującego im "prawa zawieszenia ka- 
ność okupienia popełnionych błędów dal- | ry aż do ukończenia dzłałań wojennych. 


-am 


W wypźlkach zasługujących na szczegól- 
ne nwzględnienie, będzie stosowane prs- 
wo laski. Dezerierzy mjęci po upływie 
wyłej wymienionego term'nu, ścigani bę- 
dz wedlug postępowania doraźnego z calą 
surowością prawa, 

Warszawa, 20 września 1920 r, Na- 
czalnik Państwa i Wódz Naczelny, podpi- 
szno Józef Piłsudski. Minister spraw woj- 
skowych, podpisano Sosukowski, generał 
porucznika 

Ministee spraw wojskowych gen. por. 
Sosnkowski, w wykonaniu powyższego 
dekretu wydał jna stosowne przepisy. 


Radość i entuzjazm, 
oswobodzonego Wołynia. 


WŁCDZIMIERZ WOŁYNSKI, 20 wrze- 
śnia (PAT). Dnia 19 b. m. odbyło Się we 


czynem stwierdzić raszą wdzięczność Ćla 


Żołnierza polskiego, zebraną w dniu obcho- I 


du samg przesyłamy d: Tweg> rozporzą- 
dzenia na rzecz żołnierza polskiego. 


Z Górnego Sląska. 


Niemcy domagają się odro- 


"czenia terminu plebiscytu. 


BYTOM, 20 września. (PAT.) 
Jak donoszą górnośląskie dzienniki 
niemieckie, generał Lerond, prze- 
wodniczący koalicyjnej komisji rzą- 
dzącej i plebiscytowej, przyjął w 
dniu 17 b. m. dspuiację nia» 
miaokich partji 


skich.  Deputacja wskazała na 
niepokój panujący na Sląsku Qór- 
nym i domagała się odrocze- 
nia terminu plobisoyłu, W 
odpowiedzi gen. Lerond oświadczył, 
że jego obowiązkiem jest dbać o 
spokój i porządek na Górnym Sląsku, 
oraz, że w krótkim czasie zwoła 
Radę przyboczną, do której wejdzie 
6 członków Polaków i 6 Niemców. 


wobec tego socjalni demokraci, drukują 


„Prawo Lidu“ w innej drukarzi. Obes- 
nie wychodzi ten dziepniu pod jedza 
nazwą w dwóch drykarniach. 

Komuniści bświadozyli, że oddsiłzą 
drukarnię i redakcję „Prawa Lidu“ o+, 
raz nawiążą rókówańia co do zgody pad 
warunkiem, że ich odrębny Komitet bga 
dzie uznany, a na liście kandydatów nu= 
wego Komitetu wykonawczego nie będą 
ymieszczeni pewni przywódcy strony 
przeciwnej. Socjalai demokraci warun- 
ki te odrzucili, 


a (=> 


Ustrój konstytucyjny fabryk 
w Stanach Zjednoczonych. 


Włodzimierzu na Wołyniu MEET, pe górnaoślą- 
witanie przez ludność powracających wojs pame 4 
o skiebe P | ) ZZ ZZ ZZ aa * Prezes Consolidahed Texti Corpo- | | 
W uroczystości wzięły udział wielo- s : ration w North Adams, którego fabryki . 
tysięczne llumy ludności z powiatu i mia- | Jąk się będzia tłumaczył Lloyd George. stanowisku prezydenta gabinetu trosk- | 54 prowadzone według pewnych zasad 
sta, Dziękczynne nabożeństwo w przepeł- wprowadzenia w życie prawa, które sam | Przez jego pracowników, komunikuje, iż 3 
nionym kościele odprawił proboszcz ks. BERLIN, 20 sierpnia. (PAT.) Radjo. | opracował, a które dotyczy rewizji kone | system ten okazał się korzystny dla 1 
prałat Mlanowski. W synagodze odbyło Na rajbliższem posiedzeniu parlamentu stytucji. Zdaniem tegoż pisma Millerand obydwu stron: pracowników i praco- 
się również uroczyste nabożeństwo, ode angielskiego, Lloyd Georges wyjaśni będzie energicznym prezydentem. dawców. Pracownicy tworzą senat i 
M f 
prawione przez rabina Gotlieba. Po na- zsojścia 2 przedstawicielem sowietów „Journal de Debats“ pragnie, aby | izbę deputowanych. Co tydzień odby- 
bożeństwie uformował się pochód, na cze- Kamieniewem. Millerand pozostał na stanowisku pre. | walą się posiedzenia, na których oma- 
le którego niesiono (ranspareniy z napi- zydenta ministrów i prowadził w dal- wiane są sprawy, związane z rozwojem t 
sımı; „Niech żyje żołnierz polski”, „Precz | We Francji za najodpowiedniejszego na | "29m ciagu pożyteczną swą działalność byki, $ produkcji. o ile ERA 
r ba:dyt.mi bolszewickim", „Niech żyje y w" : <A: p byr S zwiększa, pracownicy otrzymują 
Naczelnik państwa Józek Piłsudskii*, „Za | prezydenta uważają wciąż Milleranda, Likwidacja zajść „bolszewickich“: bonifikacią, o ile zaś osiąga się pewno 
wolność i ocalenie“ i t p. Pochód prze- oszczędności, połowa oszczędzonej sumy 
szedł ulicami miasta, «poczem ustawił się PARYZ, 20 września. (PAT.) Havas. wa Włoszech. przypada w udziale pracownikom. Dzięki 
na placu przed kościołem, gdzie pierwsze | Koła porlamentarne coraz bardziej przy- RZYM 2 , temu systemowi produkcja w fabrykach i 
przemówienie wygłosił prezes powiatowej | chylają się do zapatrywania, że kandy- | gę A q września, (PAT). Havas. | się zwiększyła, koszta zmniejszyły się, 
Rady ludowej p. Stefan Kapuściński. Po | datura Milleranda jest jedyną, która rh 4 ERS AT zdają się szybko | praca wykonywana jest staranniej i ` 
rusku przemówił p. Hersmaczewski W | może zapewnić konieczną ogólną zgodę. | 2a, i 3 haka. stanu. Rząd | robotnicy dokładają starań, aky fal'ryki 
imieniu ludności żydowskiej p. Hainermann, |. „La Liberte" pisze: Millerand rozu- EO ki TST J» A mają uregulować prosperowały najpomyślniej. 
a w imieniu miasta p. Lickindoff. W.imie= | miejąc jednomyślność opinii publicznej stosunki między robotnikami a właści- Między innemi  oszczędzono w 
niu wojska przemówił Wapilan Jaworski. | i kół parlamentarnych zgodzi się na gaio fabryk. Czerwone sztandary | czasie ostatniej aimy 25 proc. iontyn- 
Przyjęto odpowiednie rezolucje i wysłano | postawienie swej kandydatury. Roi FK ze wszystkich fabryk. gensu zużywanego normalnie węgla. | 
do Naczelnika Państwa następującą depe- „Bon Soir“ pisze: Wypadki obecne | pt i wykonawczy partji socjalnej, | Jakość towaru znacznie się poprawiła, 
BZĘ: są apoteozą uczucia szlachetności, pra- | u A Wa: NIM członków, aby | maszyny pracują znacznie intensywniej, 
Naczelny Wódz Józef Piłsudski. Wat- | wości I bezinteresowności Francji, apo- T EP, PENA któ- Panc: HAZE ERA i 
szava, B:iweder, teozą idei, która od czasu rewolucji Ę ŚGŁACH materjalnychn, wynikają" 
Luiność polska, rueka | żydowska | była synonimem prawa i opieki Had Pa SE R | cych z tego rodzaju postępów produkcji 
m:asta l powiatu wlodzimierskiego na zgro- | ałabszym. Ten kierunek polityki przed- socjaliści i komuniści w Czechach I oszczędności, byłoby wskazane rów: 
madzeniu ludowym we Włodzimierzu w | stawia Millerand, który umiał z nie- s mga w naszym przemyśle. Na metody l 
uroczystym dniu powit:aia wojsk polskich, |. wzruszoną wolą jej bronić stosuiąc się PRAGA 20 września. (PAT). — CEV zastosowane w St. Zjedno- i 
przzsyla na Twe ręce, Naczelny Wodzu, | jednocześnie do zdania parlamentu. Radjo. Rozłam pomiędzy socjalnymi de- Dari ż „zwracamy uwagę Ministerstwa i 
aru:ji polskiej wyrazy głębokiej wdzięcz- „La Popularita” zauważa, że Mille- | mokratami a komunistami jest zupełny Pc i Opieki Społecznej, oraz Związku i 
n ści i radości za ogwobodzenie nas od | rand w razie wyboru na prezydenta | i stanowczy. Komuniści przywłaszczyli zsomys OWSÓW l 1 
tyraiji wschodalego barbarzyńcy. Chcąc] republiki pozostawi następcy swemu na | sobie siłą organ partji „Prawo Lidu“ giro | 
Eo a a E a = poz | l 
CZ: 
O ||] ERO W EEEE 
= i | ; 
OGŁOSZENIE. ZIEMNIAKI |era tom | | 
` ortjera. Jestem z zawodu 
mularzem. Wiadomość N l | 
Podaje się da wiadomości czynnych wytwarza ących zakładów przemysłowych KEN: Atoit LO | l 
m. Łodzi, oraz firm i instytucji, uprawnionych do korzystania z deputatu żywnościo- 9 s ° olfówka. 8129—2 
wego w myśl rozporządzenia Ministerstwa Aprowizacji z dnia 8-go października WORA: na morgi 1 redliny, ma- D A EE E i 
1919 r. że celem uzyskania odnośnego przydziału na m esiąc listopad 1920 r. win- iaki i g Bani p. ny w Pa- 
ry złożyć do Miejskiej -Komisji Kwalifikacyjnej, Srednia 16, Oddział Żywnościowy Jąte Wiskitno pod Lodzią, | JRC abit PORE IE 
E imienną listę swych pracowników, niezałeżnie od rodzaju ich zajęcia, zaświadczoną m aa  deroby Sturej i nowej, oraz te- ] 
przez o. Inspektorat Pr cy, a także własnoręcznie pokw.towaną z odbioru żywności wajów łokciówych, róż1e dokt- 
przecz katdego robotnika, do I-go: pażdziernika 1920 r. az ANET | 
Z 'strzepa się, że listy złożone po tym terminie, będ} kwalifikowane na miesiąc Ó chce zwrócić do Pabjanio ni, Po- ] 
j grudzień 1920 r. „łudniowa M 13 do p. Piotrow- 
To 8'mo dotyczy zakładów przemysłowych, firm i instytucji już zarejestrowa- Ia skiego za obfitą nagrodą. 8158—8 i 
| nych w ubiegłych miesiącach. Potrzeba 40 peoo y FH 
Miecjaka Komisja Kwalifikacyjna ziemniaków., potrzeba! ue OOWIEYJ zojskowaj bielizny, ulica Jelicsza 
przy Magistracie m. Łodzi. majgtex Wiskitno pod Łodzią. do sprzedania. _ ____B[40—8 4 
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N . nym w Aleksandrowie, kartę otoczi Jozez zagubił paszprt ciowe, najtaniej poleca chrze» 5 k 
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Wydawca: Zarząd Okręgowy N. P. R. w Łodal. Tłoczone w drukarni „Praca”, Przejazd 8. 


Redaktor odpowiedzialny LUDWIK WASZKIEWICZ. k 


